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Z Ż Y C I A  H
W szechświatowy .Zlot skautowy cdbęcŁłe się .w Londy­

nie w drugiej połowie lip-c-a to. r. W śród pr-zedstawiciel-i' wisfcy- 
stkich .narodów 'św iata, nie zbraknie fibt|Sii®y pulskTch. Na 
Zlot udia się drużyna reprezentacyjna Polski., złożona z 52 
harcerz^ i 12 instruktorów . Dokładne informacje pomieścimy 
w następnym numerze.

W Warszawie rozpoczęto cźbior-kę n a : if-imdiusiz „Domu 
Harcerski ego Składka dała -dfotąd przeszło 300 mik. Podotoną 
a-KCję. zaWojowałO jeszcze ub. roku Kolo Przyjaciół H arcer­
s tw a w  Sanoku, celem uzyskania funduszów na w ybudow a­

n ie  gmachu, Mtóry mieściłby stałą kolc-nję harcerską).
' W. Łodzi faipzwe wychodzić z dniem 15. m arca to. r. dw u­

tygodnik „Lot hacerski“. (Łódź. Średnia 14, Inspektorat 
celsIkiW

Zjazd harcerski w Poznaniu, i l/.lelnicowy Zjazd praco­
wników narceżskięh ■Wielkopolski, zgromadzi} w  dniu 22 lu­
tego w Poznaniu -do 150 $só'b z Naozelniikiem Związku, dr. 
Strumiłłą, na czele.

Zjazd odb\ty się pod hasfeifi p-rzyst-Giso-ijania ustro-j-y dziel­
nicy wielkopolskiej cłe zasad organizacyjnych ZHP. celem 
przepraiktyikowauia i-ch, jesz.c&e przed ostateczną legalizacja?, 
harcerstw a.

-Sprawdzem-e pełnomocnictw d(#legatóJr, sprawozdania i 
dyskusja nad mierni', wH$®(p tyczące p racy  wewnętrznej, i 
organizacji, Sjaiz sp raw a budżetu, .zajęły zebranie pirzedpo- 
ludini iow-eżw. .  .. . d - , . • '• ;

Organizacja wielikopolska licz ja  około 140 dltużyn mę­
skich i .przeszło .40 żeńskich. Obecnie odpada duża część te ­
renu organizacyjnego, gdyż.;Ćfiłe Pomorze, na rąpAż. no&ro u- 
tworzomej choirągwii pomorskiej .(Toruń, d:h. Kuchta). Konie,-* 
•czmośc .podziału .spowodowaną .została specjalnym .m ateria­
łem, ;z jakiego refer-uibować się b ęd ą  drużyny praner-sikie, róż- 
n-iąc&ń się-pi&d wizgiędeipy-uś-wii-aido-miemia i poczucia naro- 
do-wego cd.-ipAzmanskioh zasadniczo.

P raca  d- uzysr staiba, rwie się!',brak kiero-w pŁów .—, jak 
wszędzie — g ę s to 'rozsiane powiali m undury w tjH R w ^ w y - ,  
jaśiijaly pjijzycżyjnę. (Harcerze. w tefl^pojscy -tit^jprzyli naw et 
\v  1 tp.feipj^llpiw wielikop. komupamję śjMiitową (1 koimp. 55 
p. ip.) Pu}k te #  -obecnie znajduje się np froncie bi-ało-ruskim-, 
a jego batal-je-n zapasowy garnizonuie w Krotoszynie.)

Większość drużyn poznańskich rekrutuje się z pozą szkół 
średnich,: że sfer rzemiieślniczycji. .robotniczych i wiejskich. 
Drużyny "„gimnazjalne11 stanow ią. znikomą .mniłte2Sść — ma 
powstać obecnie specjalna setocjai p rzy  inacizelniictwiie, kieru­
jąca ich .sprawami.

iBardizo dobrze pracuje i ajoz-w-ija się Kółko akademickie 
im. Zana (sprawozdanie^ dh. E. Biaseckćej) -grupujące praco­
wników harcerskich z wszystkich dizjelnid' Polski, studiują­
cych na uniwersytecie.

jfljełeigat tegoż, toruj? udzóal w .Z je^złe ogólno akademic­
kim w  W arszaw ie — w .rezułtacie naw ląz& o łącztość z har­
cerzami na innych u-urw-c-rsy-tełach — postanow ion^erzeszyć • 
koło akademickie fi-arear-s-kie w Związek, będący autonomi­
czną częścią Związku Starszych harcerzy.

Poza w łasną pracą w ew nętrzną, .kolio rozwija energi­
czną akcję nafcfzeęz harcerstw a miejskiego.. Udział jMkicimi- 
sji S-eńęSrjnej „Ruchu 'h-arcers&jeg!^, (organ • Mełkoroolski), 
w sekcji ośw iatowej ytaczetmictwia, s-fafr^wiska instrukto­
rów' i drużynow ych — oto działy jego pracy.

W  A  J

A R C E R Z Y.
Sekcja cświaito-w^ąp-rzy naoizclniotwće pod przew odnic­

twem pretf. Pfllak-a (autior „W ypraw y skautówrś-ląskich11) tw o ­
rzy i -kieruj^ kursami'doks& tałoającem i dla młodzieży har­
cerskiej. Wradomo. iż młodzież ta kończyła szkoły, ludowe 
■niemicck.rć. — stąd, potrzeba patik: języka i dziejów ojczy­
stych praWfcwsz yst-kiem.

W -dyskwss-ji nad budżetem, p rte ję to  ud' wniosek ‘diii. Bnin- 
skiicgo. skarbu ilka Naczewfictwa, opłlatę na rzecz dzielnicy 
w wyseksedpi 3 Mk od chł-bp-cii rocznie, wydatk-owijną z  Im # : 
duszów drużyny.

TdlĘjkaM , natęży, :iż władsza polska .oddawana już prze­
sądziła spraw ę p łac człe-nkbrrt nnlczeJniotwa, umożliwiającą 
•Im 'bez troski o  pracę .zarobkową (przynajmniej c z e k o w ą ) ,  
■zajęcie «łę organizacją, a .je-dhio-ciz-eśmie' giwurantującycli jej 
sprężyste lUspra-wm-e budiownlctwo.

Zebranie pdppliidnicwe poświęcono: referatowi Naczel­
nego M H h g j t  o ustroju Z. H. P., jego -wyjaśnieniiom co do 
projcki-u wycieczki dtrł^ngl.ii i w^ytoorom nacszelniatwa tm  o- 
kTcs ipi#ejścipJtV. Sir ' ;

■Jakie wrażenie w ynieść mógł ze Zjiazdu pezdpIŁnfik? Na- 
ogół dodiaifflię; dróbne usterki i .rozdżwjękii ginęły w całości 
onrad. w  totórjęćlj znać było gorące timiłowanie 'sprawy i dd- 
■brą wolę.

Druhiiy .stóiioWią1 z d a r tą  grupę, dzięki icłi • swlidarnem-u 
staińowiisiku, nip. utrącono niesbodziewainie jedną z najpoiwuż- 
niiejszych ten d y d atu r druhów-

Podlkiteśli^ ,należy z radością fakt im:jęd:zyd7..ie,l,nicofVYOŚci 
nowo wybranego naczelnictwa. Nam .przecież tak  bardzo po­
trą eto a gruntow nego „przemi e sz ani u‘1.

Jest to zasługą druhów  miejscowych i ich serdecznego, 
■ctf-ąipfioiego, napra wdę harcersikiegd'. tonu, z .japom do przy-, 
nysiZ'ów%się wijosizą. Tad. Bieńkowski, ppor.

W ystaw a H arcerska w Poznaniu. W dniu ló maja nastą­
p i o tw a r te  wiełkopols.ljfej wys-tawy ha te er sklej w Pozimniu.

Berlin. W y s ta w a 'harcerska. Staranierrt I. berlińskiej Dru­
żyny y&k-autowej im. ZaAuśzy Czart,icgo. z,ostała urządzona 
w dniu 1 lutego b. r. w ystaw a harcerska-. Chodiaż rieyrielka, 
to  jednak drużynth nie ty lk o ' finansowo1' 'żys-kała na niej, ale 
■także i ząiinteresoiifiiiniie rodiaików, tutejszych dla rhchu. har- 
cejfskiego się zAejększyfo. o tw iera jący  wobec licznej publicz­
ności w ystaw ę przew. 'Patronatu Skautowego, podkreślił 
w śwem przemówieniu, że rzec/fy wystawione nie zostały  

L'<v|i|onaine Arizez (leniuchów, którzy, całymi dniami nad niemi 
pracowali, jJek^rz^OT.chłppoów, k tó rzy  oip-rócz.tŁijęć -czy to 
s.zikoilnydh, czy •nzemi.eśłnijązych, niejeden, wreggar musieli na 
ich 'wykonanie poświęcić. iPo nini.prizemówij jeszcze komen­
dant -ćrużjkji* .dli A-. -Nowak, p-oczem zebrani przystągih do 
z w  jedzenia. Okazów było  wiple. A sic? „korale11 wykonane 
mozolną pracą z-_pes.ziek kości słoniowej, sztandar dla diruży- 
„ny, piękna figurą Kościuszki;’ ^aiiinteiie'śói\l"?tniie w zbudzały rnio- 
.deleEUjozów, mostów, modele ,-s'amoilotów, -wyroby z drzew a 
i ' metalu, -rysunki, pocztówki, -mapa rozw oju harcerstw a 
-W Wie-lkop-ols-ce i wiele innych -okazów. P rzy  wejściu zbie­
rano uob jW cioe ^.kładki, oraz-; sprzedaw ano 'gazetki pam iąt­
kow e, pocztówki i kś-iążki Bkauto-we. iPrze-d zakończeniem 
rozdą-l-a 'p p K I  tooimasja nagrody, o-ra-z •dyp-l-ęm -za najlepsze' 
okazy.

Na pam iątkę tej pie-hwsze-j ppls-ki-e-j w ystaw y harcerskiej 
w  Berli-nie -wydano J e dtn o  d u i ó w ,k ę.


